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13 listopada w siedzibie Stowarzyszenia Metropolia Krakowska odbyła się konferencja prasowa 
dotycząca współdziałania 14 gmin w walce ze smogiem. Skawinę reprezentował wiceburmistrz 
Tomasz Ożóg. Samorządowiec podkreślił, że w tym roku udało się wypracować wspólnie ze 
Skawińskim Alarmem Smogowym m. in. odpowiedni plan, który jest już realizowany.

 Przypomnijmy, że sejmik wo-
jewództwa małopolskiego prze-
głosował uchwałę, w której zostały 
zawarte normy dla paliw stałych 
używanych w domowych paleni-
skach. Dzięki tym zmianom zmniej-
szyć ma się o 37% ilość pyłów PM 10  
w atmosferze oraz o 50% obniżyć 
zawartość rakotwórczego benzo(a)
pirenu we wdychanym przez nas 
powietrzu. Marszałek wojewódz-
twa Jacek Krupa zakłada, że taki 
stan powietrza uda się osiągnąć  
w ciągu pięciu lat.

O czym należy pamiętać

Dla węgla zostały określone 
cztery warunki, które musi spełnić. 
Udział masowy węgla kamiennego 
lub węgla brunatnego o uziarnie-
niu 0-5 mm nie może przekraczać 
5%, wartość opałowa nie może 
być niższa niż 26 MJ/kg, zawartość 
popiołu nie może być wyższa niż 
10%, a siarki nie może przekraczać 
0,8%. Drewno natomiast powinno 
być odpowiednio suche – wilgot-
ność nie może przekroczyć 20%.

Jak mówi Pierwszy Zastęp-
ca Burmistrza Norbert Rzepisko, 
mieszkańcy już od lata byli przy-
gotowywani do zmian w prawie.  
– Podczas spotkań organizowa-
nych w ramach naboru wniosków 
do programu PONE mieszkań-
cy byli informowani o zapisach 
tzw. „uchwały antysmogowej”  
i konsekwencjach jej wejścia w ży-
cie. Ekodoradca w ramach swoich 
działań edukacyjnych informuje 
mieszkańców o zakazie używa-
nia paliw stałych złej jakości. Na 

stronie internetowej naszej gminy 
www.gminaskawina.pl oraz na Fa-
cebooku umieszczono informację 
w tym zakresie – powiedział Nor-
bert Rzepisko. 

Do tego odpowiednie szkole-
nie w Urzędzie Marszałkowskim 
Województwa Małopolskiego prze-
szli skawińscy strażnicy miejscy.   
– W związku z tym posiadają nie-
zbędną wiedzę, aby przeprowadzać 
kontrole palenisk na terenie gminy 
– zaznacza Zastępca Burmistrza.

Jak się zabezpieczyć? 

Aby nie narażać się na mandat, 
którego wysokość może sięgnąć 
500 zł lub karę grzywny sięgającą 
5000 zł, należy odebrać od składu 
węglowego, gdzie dokonaliśmy 
zakupu, odpowiedni certyfikat,  
w którym znajdą się wszystkie 
parametry kupionego paliwa 
stałego. Wówczas, nawet jeśli  
kontrola wykaże nieprawidłowo-
ści, nie będzie podstaw do nałoże-
nia kary.

We wrześniu straż miejska wraz 
z pracownikami urzędu objechała 
wszystkie składy węglowe na tere-
nie gminy, informując o uchwale 
antysmogowej oraz zapraszając 
właścicieli do wpisania się na ska-
wińską listę rzetelnych składów 
węglowych.

Warunkiem wpisu na „Listę 
rzetelnych składów niehandlu-
jących mułami i flotami” jest de-
klaracja nieposiadania w swym 
asortymencie paliw stałych niskiej 
jakości, objętych zakazem palenia 
przez tzw. uchwałę „antysmogową”.

DK
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Szanowni Państwo! 
Oddajemy w Państwa ręce 
specjalny numer naszej 
gazety informacyjnej. Nie-
przypadkowo w tym nume-
rze zajęliśmy się w całości  
tematyką poprawy jakości 
powietrza. Dla nas, zarówno 
urzędników, jak i mieszkań-
ców to duży problem, ale 
równocześnie ogromne wy-
zwanie. 

W nadchodzącym roku 
postanowiliśmy podnieść 
wydatki na wymianę pieców. 
Kwotę z 800 tysięcy prawie 
podwoiliśmy. Gmina Ska-
wina przeznaczy 1,5 mln 
złotych na dofinansowanie 
ekologicznych źródeł ciepła. 
Dzięki temu pozostaniemy 
jednym z liderów wśród 
gmin powiatu krakowskie-
go w kwestii przeznaczania 
środków na działania proeko-
logiczne. 

We wspólnej walce ze 

smogiem Skawina nie może 
pozostać sama. Dlatego sta-
ramy się pozyskać dotacje 
zewnętrzne na wymianę 
pieców. Jeszcze w tym roku 
złożyliśmy wnioski o środki 
unijne na wymianę prawie 
700 pieców! 

W numerze znajdą też 
Państwo specjalny dodatek 
opracowany przez Skawiński 
Alarm Smogowy. Chcieliśmy 
w ten sposób wyróżnić oso-
by, które zainicjowały pracę 
nad Programem Walki ze 
Smogiem. W tym miejscu 
chciałbym podziękować ak-
tywistom za bezinteresowne 
poświęcenie własnego czasu 
na rzecz Skawiny. 

Szanowni Państwo! Ko-
rzystając z okazji, życzę 
wszystkim mieszkańcom 
naszej gminy wyjątkowych 
Świąt Bożego Narodzenia, 
spędzonych w rodzinnej at-
mosferze. 

Co można spalać w swoim piecu

Słowo od burmistrza

Burmistrz Miasta i Gminy Skawina 
PAWEŁ KOLASA

Zarówno węgiel, jak i drewno od 
lipca 2017 roku muszą spełniać od-
powiednie normy, aby można było 
nimi palić w piecach. Jest to ważne 
ze względu na poziom zanieczysz-
czeń emitowany z kominów, gdy 
spala się paliwo nieodpowiedniej 
jakości. Lepiej przestrzegać nowych 
zapisów, ponieważ  w innym przy-
padku narazić się można na mandat 
od strażników miejskich, którego 
wysokość może sięgnąć tysiąca zło-
tych.

Aby nie narażać się na mandat, który może wynieść 500 złotych, należy odebrać od składu węglowego odpowiedni certyfikat.

„Zakładamy, że w ciągu trzech najbliższych lat 
uda się skontrolować każdy dom z paleniskiem 
węglowym w Skawinie”

Norbert Rzepisko, Pierwszy Zastępca Burmistrza

Rzetelne Składy Paliw Stałych
Firma Handlowo-Usługowa „OPAL” 
Adres: Wielkie Drogi 267
tel.: 12 270 61 27

Firma Usługowo-Handlowa „TRANS-GAZ”
Adres: Radziszów, ul. Przemysłowa 5
tel.: 12 275 13 10

Firma Handlowo-Usługowa „BUDO-TRANS”
Adres: Skawina, Borek Szlachecki 146
tel.: 12 276 78 01

Przedsiębiorstwo Handlowo-Usługowe „Kar - Bud”  
Adres: Wielkie Drogi, Zelczyna 249
tel.: 12 391 66 13
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Panie Komendancie, rozpoczął się 
sezon grzewczy. Czy oznacza to tak-
że sezon zintensyfikowanej pracy 
strażników, którzy będą kontrolo-
wać paleniska? 

Karol Łuczak, komendant Stra-
ży Miejskiej w Skawinie: Zacznijmy 
najpierw od przedstawienia kilku 
danych. Od 1 października do koń-
ca listopada przeprowadziliśmy 
cały szereg kontroli. W pierwszej 
grupie, która wynika z naszych za-

planowanych działań przeprowa-
dziliśmy 155 kontroli, z czego aż 50 
na terenach wiejskich, a pozostała 
część była wykonywana na terenie 
miasta Skawina. Strażnicy, wraz  
z pracownikami urzędu, nie wyka-
zali żadnych nieprawidłowości. 

Drugi rodzaj kontroli przeprowadza-
ny jest na wniosek mieszkańców? 

Tak, dokładnie. Otrzymuje-
my zgłoszenia od mieszkańców  

i wtedy ruszają nasze patrole, aby 
zbadać czy w danym domu nie są 
spalane śmieci. Mieszkańcy zazwy-
czaj powiadamiają nas o tym, kiedy 
widzą czarny dym. Zazwyczaj jest 
to jednak dym wydobywający się  
z nieprawidłowego sposobu rozpa-
lania paleniska. Chcę w tym miej-
scu przypomnieć, że powinniśmy 
rozpalać węgiel od góry, a nie od 
dołu. Wtedy unikniemy tak dużego 
zadymienia okolicy. W sumie przez 
dwa miesiące, od października 
do końca listopada, wykonaliśmy 
46 kontroli. W jednym przypadku 
sprawca spalał płyty wiórowe, za 
co został ukarany mandatem kar-
nym. W pozostałych przypadkach 
wszystko było w porządku. 

W jaki sposób odbywają się kontro-
le? 

Na terenie miasta do spraw-
dzania palenisk kierowani są tylko 
strażnicy. Inaczej jest na terenie 
gminy, gdzie ze strażnikiem chodzi 
upoważniony do tego pracownik 
urzędu. 

Zdarzają się sytuacje, że ludzie nie 
chcą wpuszczać strażników do do-
mów? 

Do tej pory nie mieliśmy 
jeszcze takiej sytuacji. Jesteśmy 
jednak przygotowani na taką 

ewentualność. W sytuacji, kiedy 
mieszkaniec nie będzie chciał wpu-
ścić kontrolujących do mieszkania 
i pokazać swojego pieca, to na 
miejsce wzywamy policję i przeka-
zujemy wniosek do sądu. Grozi za 
to nawet do trzech lat pozbawienia 
wolności. Warto jednak dodać, że 
polskie prawo, w ustawie Prawo 
ochrony środowiska nakłada obo-
wiązek wpuszczenia strażników 
do domu, w celu przeprowadzenia 
kontroli. 

my, że znajduje się tylko sam popiół 
ze spalania drewna czy węgla, to 
nie pobieramy próbek. 
Można wyróżnić jakiś okres w ciągu 
doby, kiedy mieszkańcy zgłaszają do 
straży prośby o kontrolę palenisk? 

Praktycznie cały dzień spływa-
ją do nas zgłoszenia. Mieszkaniec 
alarmuje nas zazwyczaj, kiedy  
z komina wydobywa się gęsty, czar-
ny dym. Nie zawsze to oznacza, że 
palone są w danym domu śmie-
ci. Jednak dobrze, że mieszkańcy 
zachowują czujność i proszą nas  
o kontrolę. 

Jakie kary grożą za spalanie odpa-
dów?

Możemy wystawiać mandaty 
karne nawet w wysokości pół ty-
siąca złotych. Kiedy zdecydujemy 
się na skierowanie sprawy do sądu, 
kwota może wynieść aż pięć tysięcy 
złotych. 

Na pobłażliwość strażników można 
liczyć? Czy trzeba się spodziewać su-
rowej kary? 

Skończył się czas, kiedy poucza-
liśmy, że nie można spalać śmieci 
w piecu. Teraz przyszedł czas, aby 
skutecznie egzekwować prawo. 
Czas na karanie mandatami oraz 
kierowania spraw do sądu. 

PS

Czas pobłażliwości się skończył! 
Straż karze za palenie śmieci
Karol Łuczak, komendant Straży Miejskiej w Skawinie | Skończył się czas, kiedy pouczaliśmy, że nie można spalać śmieci  
w piecu. Teraz przyszedł czas, aby skutecznie egzekwować prawo.

Co jest najtrudniejsze w tej pracy, bo 
Skawina to specyficzne miasto?

Krzysztof Szulada, ekodorad-
ca Miasta i Gminy Skawiny: Przede 
wszystkim jako gmina nie mamy 
możliwości kontroli terenów prze-
mysłowych. Burmistrz rozmawia 
z firmami, odwołując się do odpo-
wiedzialności społecznej w bizne-
sie. I o ile z dużymi firmami nie ma 
większych problemów, tak na te 
mniejsze, lokujące się na terenach 
dawnej huty, nie mamy żadnego 
wpływu. Trudno mieszkańcom 
wytłumaczyć, że gminni urzędnicy 
nie mogą kontrolować przemysłu.

To jest więc najgorszy problem czy 
jednak paleniska węglowe?

Oczywiście w pierwszej kolej-
ności problemem są paleniska wę-
glowe i świadomość mieszkańców. 
Musimy powtarzać, aby nie palono 
mułami i flotem, a także śmiecia-
mi, bo zdarza się, że do pieców tra-

fia stara meblościanka czy podkła-
dy kolejowe.

Dla przykładu, zorganizowali-
śmy akcję „Wymień odpad na sa-
dzonkę”. Wystarczyło przywieźć 
elektrośmieci lub butelki pet. Od-
pady z tworzyw sztucznych miesz-
kańcy sołectw i tak zbierają do wor-
ków, które odbiera od nich firma 
sprzątająca. Mieliśmy do rozdania 
różne krzewy, lipy, a jednak nie 
wszystkie od razu znalazły właści-
cieli podczas akcji.

Mentalność to jednak problem całe-
go kraju.

Zdecydowanie, najtrudniejsza 
jest zmiana mentalności i przyzwy-
czajeń. Ale brakuje też rozwiązań 
prawnych. Mamy zakaz używania 
paliw stałych takich jak muły i floty, 
ale składy mogą nimi handlować.

Pomagałem ostatnio sąsiadowi 
rozładować „ekogroszek”. Był za-
foliowany, na paletach, w worku. 

Kiedy podniosłem pierwszy lepszy 
worek, wylała się na mnie czarna 
maź. Nie spodziewałem się, że tak 
zabezpieczony węgiel może być aż 
tak zanieczyszczony i mokry. Tego 
w piwnicy się nie wysuszy. Miesz-
kaniec chciał dobrze, a wyszło jak 
zwykle….

Jak pan patrzy na początki swojej 
pracy i na to, co jest teraz? Widać 
ogromną różnicę?

Przede wszystkim nie jestem 
mieszkańcem Skawiny, co ma swo-
je plusy i minusy. Na pewno przy-
szedłem z innym spojrzeniem, bo 
nigdy nie byłem też urzędnikiem. 
Ale ludzie nie kojarzyli mnie, mo-
gli sobie myśleć, co ja tam gadam 
i co ja się tam znam. Jednak po 
kilkunastu spotkaniach, targach 
ciepła, osoby działające społecznie 
już mnie kojarzą. Widzę, że pojawi-
ło się zaufanie do mnie, ponieważ 
kiedy mieszkańcy przychodzą do 

urzędu, chcą ze mną rozmawiać. 
Jest to bardzo nobilitujące. Ja też 
nie „owijam w bawełnę”, tylko mó-
wię ludziom prawdę.

To znaczy?
Podaję statystykę, która powin-

na nam uzmysłowić konieczność 
walki o czyste powietrze wokół 
nas:w roku 2016 w wypadkach dro-
gowych w Polsce zginęło 3026 osób, 
ale dużo większym zagrożeniem 
jest zanieczyszczone powietrze, 
z powodu którego rocznie w Pol-
sce umiera przedwcześnie ok. 45 
tys. osób, a z powodu zaczadzenia 
umiera rocznie ok. 300-400 osób.

Jak się układa współpraca z radnymi 
miejskimi?

Radni są informowani o wszyst-
kich działaniach dotyczących 
kwestii związanych z ochroną po-
wietrza, choć nie wszyscy są w jed-
nakowym stopniu zainteresowani 

tym tematem. W większości ciężar 
tłumaczenia i informowania bierze 
na siebie zastępca burmistrza To-
masz Ożóg.

Gotowy jest już plan na 2018 rok? 
Będę kontynuował swoją pra-

cę. Ze smogiem nie uporamy się  
w dwa, trzy lata. To zajmie nam 
przynajmniej kilkanaście lat. Jak 
mówiłem, trzeba zmienić mental-
ność ludzi. Myślę, że najprościej 
dotrzeć z przekazem do dzieci. 
Rozmawiamy z nimi, organizuje-
my konkursy. Później, co prawda, 
rodzice mówią, że je indoktrynuje-
my (śmiech). Ale coś takiego działa. 
Później dzieci przychodzą do dziad-
ka i mówią, żeby nie spalał butelek 
w piecu, zaczął używać gazu. Takie 
pozytywne „trucie” daje najlepsze 
efekty.

DK

Pozytywne „trucie” daje najlepsze efekty
Krzysztof Szulada, ekodoradca Miasta i Gminy Skawiny | Musimy powtarzać, aby nie palono mułami i flotem, a także 
śmieciami, bo zdarza się, że do pieców trafia stara meblościanka czy podkłady kolejowe.

Czy w każdym przypadku pobierają 
państwo próbki do badania? 

Próbki pobieramy jedynie wte-
dy, kiedy stwierdzamy, że palone są 
rzeczy niedopuszczalne przez pra-
wo, np. płyty wiórowe, fragmenty 
drzwi, pozostałości paneli podło-
gowych czy framug. Jeśli zauważy-

Otrzymujemy zgłosze-
nia od mieszkańców  
i wtedy ruszają nasze 
patrole, aby zbadać 
czy w danym domu 
nie są spalane śmieci.

„



Co do tego, że nowe połączenie 
Skawina-Kraków jest dużym wyda-
rzeniem, nie trzeba raczej nikogo 
przekonywać. Podróż trwająca ok. 
25 minut, bez ryzyka utknięcia  
w korku, w nowoczesnym pociągu, 
to jakość konkurencyjna wobec do-
stępnych wcześniej sposobów do-
tarcia do centrum Krakowa, w tym 
do własnego samochodu.

Możliwości się zwiększą

To jednak dopiero początek,  
z kilku powodów. Po pierwsze, 
linia pomiędzy Skawiną a Krako-
wem Głównym fragmentami już 
jest, a fragmentami będzie jesz-
cze przebudowywana. To oznacza 
większą wygodę korzystania i nowe 
możliwości przesiadek – na trasie 
pojawią się nowe przystanki, np. 
w Skawinie na Jagielni, w Opatko-
wicach, na Grzegórzkach, później 
również na Prądniku Czerwonym 
i os. Piastów. Do tych wszystkich 
miejsc będzie można wygodnie  
i szybko dojechać ze Skawiny do 
pracy, szkoły czy na zakupy.

Po drugie, koniec remontów 
będzie też oznaczać możliwość 
uruchomienia większej liczby kur-
sów, ponieważ obecnie przepusto-
wość linii jest mocno ograniczona.

Plany gminy

Po trzecie wreszcie, gmina za-
mierza właśnie na kolei oprzeć 
swój system transportowy. Takie 
założenia znalazły się w przyję-
tym wcześniej planie mobilności.  
– W tym planie przyjęto, że kolej 
będzie główną osią transportową, 
co ma na celu rozwiązanie proble-
mów, z którymi obecnie gmina się 
boryka – tłumaczy Mateusz Mlost  
z Wydziału Rozwoju i Strategii 
UMiG w Skawinie.

Te problemy to przede wszyst-
kim korki na głównych trasach, 
widoczne już nie tylko w godzinach 
szczytu, ale praktycznie przez cały 
dzień. Sytuację z pewnością popra-
wi dokończenie budowy obwodni-
cy, dzięki czemu zacznie ona pełnić 
swoją właściwą funkcję i odciąży 
centrum miasta od ruchu tranzyto-
wego. Chodzi jednak o stworzenie 
atrakcyjnej oferty dla mieszkań-

Park&Ride, a więc służących do 
przesiadki do pociągu. Ten przy 
dworcu w Skawinie będzie miał aż 
500 miejsc. Inwestycja jest połą-
czona z budową odcinka drogi oraz 
ciągów pieszo-rowerowych i będzie 
w całości zakończona w 2019 roku.

Kolejnym etapem będzie bu-
dowa dwóch następnych par-
kingów, Skawina Zachodnia  
i Radziszów Centrum, odpowied-
nio na 150 i 50 miejsc. Na ten cel 
gmina też dostała już dofinansowa-
nie. W trzecim etapie zaplanowa-
nych jest kilka kolejnych obiektów, 
m.in. Skawina Jagielnia i Podbory 
Skawińskie.

Wszystko powiązane

W planie jest też uwzględnio-
na integracja połączeń kolejowych 
i autobusowych. – Komunikacja 
autobusowa musi być zsynchro-
nizowana z kolejową. Stąd przy 

Skawina u progu rewolucji

Instrumenty, które dostały 
gminy od sejmiku województwa 
małopolskiego do walki ze smo-
giem, mają swoje ograniczenia, 
ale dzięki nim możliwe jest ograni-
czenie zanieczyszczeń atmosfery. 
Groźne dla naszego zdrowia pyły  
i unoszące się substancje chemicz-
ne pochodzą głównie z domowych 
pieców. Wszelkie siły zostały rzu-
cone właśnie na ten front walki ze 
smogiem.

Również Skawina nie próżnu-
je. Jednak same chęci to za mało 
i wraz z nimi muszą iść środki na 
realizację programu ograniczenia 
niskiej emisji. Ta opiera się przede 
wszystkim na likwidacji palenisk 
na paliwa stałe. Choć to nie wszyst-
ko, ponieważ do tego potrzebne są 
pieniądze na termomodernizację 
budynków, co wpłynie pozytywnie 
na portfele mieszkańców. – Klu-
czem do sukcesu nie jest jedynie 
wymiana pieców, a obniżenie za-
potrzebowania na energię , co  
w efekcie pozwoli na obniżenie ra-
chunków – stwierdza Tomasz Ożóg.  
I jak dodaje, niezbędne do poprawy 
jakości powietrza są też standardy 
dla jakości paliw i instrumenty do 
ich egzekwowania.

Na razie jednak gmina skupia 
się na tym, co może zrobić. Gmina 
w 2018 roku przeznaczy minimum 
półtora miliona złotych z budżetu 
gminy na wymianę pieców. – Chce-
my realizować program nie czeka-
jąc na dotacje. Wymianę pieców 
rozpoczniemy zaraz po sezonie 
grzewczym, sprawa smogu jest dla 
nas priorytetowa i dlatego przezna-
czyliśmy środki własne na ten cel  
– podkreśla samorządowiec.

– Świadomość nas wszystkich 
w  sezonie grzewczym 2016/2017 
znacznie wzrosła, radni byli prze-
konani o słuszności takich działań  
i mocno je od początku wspierali, 

za co im dziękujemy – dodaje wice-
burmistrz.

A warto przypomnieć, że w 2016 
roku środki były znacznie skrom-
niejsze. – W zeszłym roku przezna-
czaliśmy na ten cel około 430 tys. 
zł, które gmina otrzymała z dotacji  
z Wojewódzkiego Funduszu Ochro-
ny Środowiska i Gospodarki Wod-
nej w Krakowie. Natomiast w 2017 
roku budżet był większy i wyniósł 
już ponad 1,1 mln z tego 310 tys. zło-
tych pochodziło z dotacji, a 800 tys.  
z budżetu gminy. Pozwoliło to na 
wymianę 251 pieców – wylicza To-
masz Ożóg.

Czekają na środki zewnętrzne

Sporym zastrzykiem mogą być 
też środki europejskie z Regional-
nego Programu Operacyjnego. 
Jeszcze w grudniu 2017 roku Gmina 
złożyła wnioski na wymianę prawie 
700 pieców.

Szacunki ekspertów mówią, 
że jeden piec, popularnie nazy-
wany kopciuchem, emituje rocz-
nie nawet 60 kilogramów pyłów 
do atmosfery. Łatwo więc obli-
czyć, że te 700 palenisk mniej 
oczyści skawińskie powietrze  
o 42 tysięcy ton w skali całego 
roku. Gra jest więc warta świeczki.  
– Czekamy takżena ogłoszenie kon-
kursu w WFOŚiGW i liczymy na 
uruchomienie środków z budżetu 
państwa na programy wspierające 
najuboższych – stwierdza Ożóg.

Nie sposób pominąć tutaj roli 
Skawińskiego Alarmu Smogowe-
go, który zainicjował prace nad 
Programem Walki ze Smogiem. 
Wśród postulatów, co powinno 
się znaleźć w takim dokumencie, 
oprócz stałego dofinansowania 
na wymianę kotłów, pojawiły się 
te dotyczące opracowania proce-
dury kontroli palenisk przez stra-
że miejskie, co zostało wdrożone  
w październiku. Aktywiści chcieli 
również uruchomienia dodatko-
wych urządzeń mierzących stężenia  
zanieczyszczeń w powietrzu. Ważna 
jest także promocja sieci ciepłow-
niczej, co gmina realizuje wspólnie  
z Miejskim Przedsiębiorstwem 
Energetyki Cieplnej w Krakowie 
oraz CEZ Skawina S.A.

DK

Więcej pieniędzy na 
wymianę pieców
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Pociąg do Krakowa jeździ nową łącznicą kolejową Zabłocie-Krzemionki. Dzięki 
temu można szybko dojechać do Dworca Głównego.

ców gminy, a nie tylko dla osób 
przejeżdżających przez nią. – Gmi-
na planuje szeroko zakrojone dzia-
łania, które zachęcą mieszkańców 
do korzystania z połączeń kolejo-
wych – zapowiada Pierwszy Zastęp-
ca Burmistrza Norbert Rzepisko. 

Zaparkuj i jedź

Najważniejszym przykładem 
będzie tutaj budowa parkingów 

dworcu głównym nie budujemy 
tylko parkingu, ale tzw. Skawińskie 
Centrum Komunikacyjne, czyli 
miejsce, do którego będą docierać 
też autobusy czy prywatne busy – 
zapowiada przedstawiciel urzędu.

Czy kolej stanie się w Skawinie 
tak popularna, jak w Wieliczce? 
– Jeśli będzie mieć atrakcyjne go-
dziny odjazdów i korzystne ceny bi-
letów, to zdecydowanie jest to moż-
liwe – ocenia Norbert Rzepisko.

Uruchomienie połączenia Szybkiej 
Kolei Aglomeracyjnej to dopiero 
początek procesu, który ma zmie-
nić komunikacyjną sytuację Skawi-
ny. Założenie jest takie, by ułatwić 
przesiadanie się do pociągu, poko-
nać problem korków i zmniejszyć 
emisję szkodliwych spalin.

500 tyle miejsc parkingowych powstanie 
przy dworcu w Skawinie

Władze Skawiny nie chcą czekać 
na dotacje zewnętrzne, dlatego 
postanowiły przeznaczyć 1,5 mln 
dochodów własnych na wymianę 
pieców. – Sprawa smogu jest dla 
nas priorytetowa i dlatego przezna-
czyliśmy środki własne na wymianę  
– przekonuje Tomasz Ożóg, Drugi 
Zastępca Burmistrza Miasta i Gminy 
Skawina
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Jak Pan ocenia dotychczasowe dzia-
łania władz Skawiny w zakresie wal-
ki o poprawę jakości powietrza? 

Stanisław Pac, radny Miejski  oraz 
zastępca dyrektora Wydziału Ochrony 
Środowiska, Rolnictwa i Leśnictwa 
Starostwa Powiatowego w Krakowie: 
Pozytywnie. Jako radny i równocze-
śnie zajmujący się w pracy zawodo-
wej ochroną środowiska wniosłem 
wiele poprawek i zmian przy opra-
cowywaniu „Planu gospodarki ni-
skoemisyjnej dla Gminy Skawina” 
oraz „Programu ochrony środowi-
ska dla Gminy Skawina”. Jednak 
wspólne działania gminy, powiatu 
i samorządu wojewódzkiego nie 
przyniosły jeszcze wymiernych  
i widocznych efektów.

Z czego bierze się brak rezultatów? 
Jedną z przyczyn jest stan 

techniczny pieców i niska jakość 
spalanego węgla. To jednak musi 
być ogólnopolska akcja. Sami  
w Skawinie nie uporamy się z tym 
problemem. Potrzebne jest silne 
wsparcie strategiczne ze strony 
rządu. Problem zanieczyszcze-
nia powietrza uda się zwalczyć 
jedynie wtedy, kiedy wszystkie 
gminy, powiaty, województwa 
pod auspicjami rządu zabiorą  
się za smog poważnie. 

Co w tym wsparciu rządowym po-
winno być najważniejsze? 

Obserwując dostępne wyni-
ki jakości powietrza widzimy, że 
smog nie ma granic. Nie występuje 
on tylko u nas w Skawinie czy Ma-
łopolsce. To też problem Śląska czy 
nawet Warszawy. Na sesji rady już 
podkreślałem, że władze państwo-
we powinny rozpocząć działania 
antysmogowe od obniżki cen gazu 
i oleju opałowego. Jako przykład 
mogę podać lata 90. ubiegłego wie-
ku, kiedy pracowałem w Skawinie  
i wspólnie z mieszkańcami budo-
waliśmy gazociągi. Jako pierwsi  
w ówczesnym województwie kra-
kowskim zbudowaliśmy sieć ga-
zową we wszystkich wioskach  
i mieszkańcy z tego chętnie korzy-
stali, bo gaz był tanim paliwem. 
Teraz wszystkie dodatkowe opłaty, 
które są naliczane przez gazownie, 
skutecznie zniechęcają do prze-
chodzenia z paliw stałych na pali-
wo gazowe lub olejowe. 

Ma Pan jakiś pomysł, jak doprowa-
dzić do obniżki ceny gazu? 

Rząd ma różne narzędzia,  
z których może skorzystać. Miesz-
kaniec, który nie korzysta z gazu np. 
w okresie letnim i tak musi ponieść 
opłatę miesięczną, około 46 złotych  

za tzw. opłaty sieciowe, abo-
nament itp. Opłaty te wraz  
z doliczoną kwotą za zużyty gaz  
zniechęcają, a nie zachęcają do 
korzystania z  paliwa gazowego do 
celów grzewczych. Ale wracając do 
pytania, to właśnie te opłaty oraz 
cena zużytego gazu  powinny być 
znacząco obniżone.

Nie wszyscy mieszkańcy jednak 
przerzucą się np. na ogrzewanie 
gazowe. Jak zachęcić, aby ludzie 
korzystali z lepszego jakościowo wę-
gla? 

Znów muszę powrócić do 
mojego apelu, który kieruję na 
ręce rządzących. Nie możemy 
dłużej czekać na normy okre-
ślające jakość węgla. Nie da  
się dalej akceptować sytuacji, w 
której ludzie mogą kupować od-
pady węglowe oraz spalać wszel-
kie odpady we własnych piecach. 
Uchwała sejmiku województwa 
małopolskiego ograniczyła co 
prawda sprzedaż mułu czy flotów 
węglowych, ale w innych woje-
wództwach odpady węglowe da-
lej można spalać. Bez odpowie-
dzialnej i spójnej polityki państwa  
w zakresie walki ze smogiem nic, 
jako jedna gmina i jako jeden po-
wiat, nie zdziałamy. 

Stanisław Pac: Trzeba  
obniżyć ceny gazu!

Blisko dwukrotnie wzrósł bu-
dżet na wymianę pieców w Ska-
winie. Z 800 tysięcy w 2017 na 1,5 
mln złotych w 2018. Radni są zgod-
ni co do tego, że należało właśnie 
w ten sposób postąpić. – Pierw-
szy raz kwota na wymianę pieców  

w Skawinie jest tak duża, choć  
to nie oznacza, że większe środki są 
niepotrzebne – mówi Ryszard Maj-
dzik, wiceprzewodniczący Rady 
Miejskiej w Skawinie, opozycjoni-
sta za czasów PRL-u.

– Nasze miasto jest jednym  
z najbardziej zanieczyszczonych, 
więc potrzeba walki ze smogiem 
jest ogromna. Nie tylko ja, ale  
także i większość radnych była za 
tym, aby ustalić taką właśnie kwo-
tę. Należy podkreślić też rolę gru-
py społecznej, która dużo wniosła 
w tym temacie i również walczy  
o zdrowie mieszkańców. Podejrze-
wam, że po 2020 roku środki na 
wymianę pieców mogą być jeszcze 
większe – stwierdza radny. Podob-
nie uważa Stanisław Skuta, który 
podkreśla, że kwota jest odpowied-
nia, ale jeśli pojawiłaby się propo-

zycja jej zwiększenia, głosowałby 
za takim rozwiązaniem. 

Skomplikowana materia 

Ułożenie budżetu nie jest pro-
ste. Zawsze znajdą się osoby, które 
stwierdzą, że na dane zadanie kwo-
ta jest zbyt niska. Również w kwe-
stii smogu. Skawiński Alarm Smo-
gowy twierdzi, że środki powinny 
być wyższe, aby szybciej udało się 
wymienić zanieczyszczające at-
mosferę piece. Jednak, jak podkre-
śla radna Ewa Masłowska, kwota 
1,5 mln złotych jest swego rodzaju 
kompromisem.

– Uważam, że kwota jest opty-
malna jak na to, że przyszłoroczny 
budżet jest trudny. Liczymy też na 
programy rządowe i wojewódzkie 
dotyczące ochrony środowiska, 

Radni popierają zwiększenie wydatków na walkę ze smogiem

Stanisław Pac, radny Skawiny | Bez wsparcia rządowego i strategicznego programu 
poprawy jakości powietrza w Polsce, Skawina sama nie poradzi sobie z problemem 
smogu.

Rada Miejska w Skawinie

bo sama gmina nie da sobie rady 
z tym problemem. Jeśli chodzi  
o ochronę środowiska, to skupiamy 
się na smogu, ale trzeba wiedzieć, 
że na przykład brakuje kanalizacji 
na znacznym obszarze gminy, a za 
tym idzie zanieczyszczenie gleby  
– mówi wiceprzewodnicząca rady.

Mimo to samorządowiec za-
znacza, że Skawina jest liderem 
wśród gmin powiatu krakowskiego  
w kwestii przeznaczenia środków 
na wymianę pieców. – Nie wszyst-
kie miejscowości są w stanie wygo-
spodarować jakiekolwiek środki na 
ten cel – dodaje. 

Ewa Masłowska podkreśla 
też, że ważna jest edukacja oraz 
cierpliwość, ponieważ w Skawi-
nie społeczeństwo jest bardzo 
zróżnicowane pod względem za-
możności i nie można wymagać 

od wszystkich równych wysił-
ków. – Ludziom trzeba pomagać. 
I wiem, że zmiana źródła ogrze-
wania podnosi jakość powietrza, 
choć wiele osób ma na tę chwilę 
inne priorytety, co nie oznacza, że 
nie zmienią się one za rok czy dwa 
lata – przekonuje. Wiceprzewodni-
cząca Rady Miejskiej ma nadzieję, 
że w przyszłych latach działania  
w kwestii ochrony powietrza  
i ogólnie środowiska zostaną zin-
tensyfikowane. 

– Świadomość nas wszystkich 
na przełomie roku 2016 i 2017 
znacznie wzrosła. Radni byli prze-
konani o słuszności takich działań  
i mocno je od początku wspierali, 
za co im dziękujemy – mówi Bur-
mistrz Miasta i Gminy Skawina Pa-
weł Kolasa. 

DK

Samorządowcy z Rady Miejskiej 
w Skawinie zgodzili się z burmi-
strzem, że należy przeznaczyć 
większą kwotę na program wymia-
ny starych pieców węglowych na te 
bardziej ekologiczne. Tym samym 
mieszkańcy będą mieć do dyspo-
zycji 1,5 mln złotych na ten cel.  
– Idziemy w dobrą stronę – mówi 
Ewa Masłowska, wiceprzewodni-
cząca Rady Miejskiej w Skawinie.  
A burmistrz Paweł Kolasa dziękuje 
radnym za zrozumienie problemu.  

Czy w Skawinie wzrasta zaintereso-
wanie problemem smogu? 

Antoni Sapała, przewodniczący Ko-
misji Gospodarki i Ochrony Środowi-
ska: Przychodzi coraz więcej osób. 
Jedni mają pretensje, że mieszkają 
w bloku ogrzewanym przez MPEC, 
a nie mogą otworzyć w zimie okien. 
Budynki obok często są ogrzewane 
przez prywatne kotłownie  słabej 
jakości paliwem stałym. Zgłaszają 
się też ludzie, którzy chcieliby wy-
mienić piec na ekologiczny, mają 
świadomość, ale problemem są ich 
niskie dochody.

Budynki w obrębie rynku bez proble-
mu można podłączyć do sieci MPEC, 
ale wielu właścicieli wciąż nie sko-
rzystało z przyłącza. Jak to zmienić?

Staramy się docierać z informa-
cjami o warunkach i zasadach. Zo-
stawiamy informacje i deklaracje. 
Problem polega na tym, że muszą 
chcieć dwie strony. Jest zaintereso-
wanie zarządców kilku budynków, 

ale to i tak nie wiele. Nie wiem,  
z czego to wynika. To dla mnie nie-
zrozumiałe.

Pewnie obawiają się, że dużo za to 
zapłacą.

Za projekt przyłącza i dopro-
wadzenie węzła grzewczego płaci 
MPEC. Odbiorca jest zobowiązany 
do przygotowania pomieszcze-
nia i kaloryferów, jeżeli wcześniej 
nie było ich w budynku. Trzeba 
też uiścić opłatę za przyłącze-
nie, której zgodnie z prawem 
MPEC nie może wziąć na siebie.  
W zależności od odległości może 
ona wynieść od kilkuset do na-
wet kilku tysięcy złotych. Gmi-
na zarezerwowała pewne środki 
i jeżeli ktoś przyjdzie i powie, że 
podłączy się do sieci, ale nie na 
wszystko go stać, to nie powi-
nien być odesłany z kwitkiem. 
Smog to nasz wspólny problem  
i władzom Skawiny zależy na po-
prawie jakości powietrza.

Antoni Sapała: Smog to 
nasz wspólny problem
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Czy to spisek jakiegoś lobby albo ze-
msta Smoka Wawelskiego?
Ola, studentka pierwszego roku uj 

W sumie to trochę mnie dziwi 
dlaczego tego smogu jest w Krakowie 
tak dużo. Przecież w każdym mie-
ście są samochody i kominy. Może 
faktycznie Smok Wawelski maczał  
w tym paluchy?

Nie: Na Pomorzu też używa się 
samochodów, a w Warszawie rów-
nież spala się śmieci w piecach. 
Jednak skala tych zjawisk i uwarun-
kowania geograficzne są inne. Mało-
polska różni się od północnych wo-
jewództw. Wiele miejscowości leży  
w obniżeniach terenu, a nie na rozle-
głych równinach (słynne niecki: kra-
kowska i skawińska). W ciągu roku 
zdarza się u nas wiele bezwietrz-
nych dni z inwersją temperatury (im 
wyżej nad ziemią, tym cieplej), co 
utrudnia rozpraszanie zanieczysz-
czeń. Wciąż pali się też mułami  
i flotami węglowymi, tańszymi u nas 
i na Śląsku przez bliskość kopalni. 
Skupienie przemysłu w niektórych 
miejscowościach, zabudowywanie 
miejskich kanałów przewietrzania 
oraz powszechne używanie samo-
chodów dopełnia obrazu naszego 
regionu.

Ktoś zapyta, dlaczego smog po-
jawił się teraz? Wcześniej też był, ale 
nikt go nie monitorował i o nim nie 
informował. Nie byliśmy świadomi 
zagrożenia.

Spośród wszystkich wymie-
nionych przyczyn smogu 60-90%  
(w zależności od miejsca) stanowi 
niska emisja z domowych palenisk, 
których w Skawinie jest ok. 6 tys.  
W gminie normy zanieczyszczeń 
przekraczane są sporadycznie późną 
wiosną, latem czy wczesną jesienią, 
ale w sezonie grzewczym – notorycz-
nie, czasem o 800%. Zatem główny 
problem smogu to my i nasze prze-
starzałe piece. Nie szukajmy łatwych 
usprawiedliwień. Szukajmy sposo-
bów na rozprawienie się ze wspól-
nym problemem!

Czy smog jest problemem wyłącznie 
osób chorych?
Konrad, Chrosna 

[…] To, co robimy, to jest taki Mad 
Max, spoglądanie z bezpiecznego 
wzgórza na grzyb atomowy.

Nie: smog jest problemem nas 
wszystkich, bo codziennie oddycha-
my trującym powietrzem. Przyglą-
danie się konsekwencjom katastrofy 
smogowej jakby to nas nie dotyczyło 
jest ucieczką od faktów. W Mało-
polsce niewiele jest bezpiecznych 
wzgórz i na pewno nie zmieścimy się 
na nich wszyscy. 

Czy ogrzewanie domów musi prowa-
dzić do powstania smogu?
Klaudia, studentka pierwszego roku uj

Smog powstaje dlatego, że lu-
dzie chcą mieć ciepłe domy. Palą  
w swoich domach węglem i drew-
nem zamiast wymienić piece i korzy-
stać z gazu. Oprócz tego, wiele zanie-
czyszczeń wydobywa się z kominów 
fabrycznych. (…) Przykre, że aby nie 
umrzeć z zimna, powoli zabijamy się 
od środka.

Nie: istnieje wiele bezpyłowych 
źródeł ogrzewania (np. gaz, ciepło 
sieciowe, pompy ciepła). Nawet te 
oparte o spalanie węgla (np. elek-
trociepłownie wyposażone w nowo-
czesne filtry) mogą emitować o wiele 
mniej zanieczyszczeń, niż przesta-
rzałe „kopciuchy”, o ile dbamy o to, 
by spełniały normy emisyjne, dbamy 
o serwisowanie i korzystamy z węgla 
dobrej jakości. 

Nie musimy wybierać między 
ciepłem a troską o środowisko i na-
sze zdrowie. Warto zaznaczyć, że  
w miejscach takich jak Skawina  
– (wg raportu WHO z 2016 Skawina 
jest na 12 miejscu pośród najbardziej 
zanieczyszczonych miast Europy) 
– powinniśmy instalować głównie 
bezpyłowe źródła ciepła. Przynaj-
mniej tam, gdzie jest dostęp do sieci 
ciepłowniczej i gazowej.

Myślmy o przyszłości, walcząc  
o lepszą teraźniejszość!

Trudne pytania

Skawiński Alarm Smogowy

Niestety, z powietrzem rzeczy-
wiście jest u nas bardzo źle. Polska, 
obok Bułgarii, ma najbardziej za-
nieczyszczone powietrze spośród 
wszystkich państw Unii Europej-
skiej. Małopolska to z kolei  jedno  
z dwu (obok Śląska) najbardziej za-
nieczyszczonych województw. W se-
zonie grzewczym dość często zdarza 
się, że powietrze jest u nas gorsze niż 
w ogromnych miastach Chin – jedne-
go z najbardziej zanieczyszczonych 
państw świata. Bywa, że czasem  
z tego powodu psują się nawet pom-
py zasysające powietrze na stacjach 
pomiarowych – trochę tak jak w od-
kurzaczu z bardzo zapchanym wor-
kiem! Takich poziomów zanieczysz-
czeń od dawna nie obserwuje się już 
prawie nigdzie w Europie.

A jak jest w Skawinie? Pomiary 
pokazują, że z grubsza podobnie jak 
w Krakowie, który jest jedną z naj-
bardziej zanieczyszczonych aglome-
racji Europy. Jednak stacja pomia-

rowa w Skawinie stoi na skwerze,  
w otoczeniu bloków (czyli nie ma 
zbyt blisko niej dużej liczby domo-
wych kominów, nie jeździ też dużo 
samochodów). W dodatku mierzy 
się u nas jedynie stężenie pyłów 
PM10 oraz tlenków azotu i siarki,  
a poziomy zanieczyszczenia najbar-
dziej niebezpiecznymi pyłami PM2.5 
i benzo[a]pirenem jedynie się osza-
cowuje. Tak więc wielu mieszkań-
ców Skawiny oddycha powietrzem 
dużo gorszej jakości niż to w okolicy 
stacji. 

Czy smog szkodzi zdrowiu?

No dobrze, powietrze w Skawi-
nie jest bardzo zanieczyszczone, i co  
z tego? Ano to, że oddychanie takim 
powietrzem jest dla naszego zdrowia 
bardzo szkodliwe, a może być nawet 
zabójcze. Na początku tego roku pra-
wie w całej Polsce mieliśmy do czy-
nienia z bardzo ciężkim smogiem, 

dużo większym niż rok wcześniej  
o tej porze. Dane Głównego Urzędu 
Statystycznego pokazują, że w stycz-
niu 2017 r. zmarło w całym kraju po-
nad 11 tys. osób więcej niż w styczniu 
2016. W lutym ta różnica była dużo 
mniejsza, w pozostałych miesiącach 
istotnych różnic w liczbie zgonów 
między 2016 a 2017 rokiem nie było. 
Epidemiolodzy z Państwowego Za-
kładu Higieny wciąż analizują dane 
na ten temat. Uważa się, że za część  
z tych dodatkowych 11 tys. zgonów 
odpowiadają grypa i inne czynniki, 
ale wiele spowodowanych było wy-
jątkowo zanieczyszczonym powie-
trzem.

Nawet jeśli nie przydarzy się tak 
rekordowy smog, jak poprzedniej 
zimy, to i tak w Polsce z powodu 
brudnego powietrza umiera przed-
wcześnie, według różnych  szacun-
ków, od 26 tys. do około 45 tys. osób 
rocznie! Część z tych zgonów zwią-
zanych jest z chorobami płuc, więk-
szość z chorobami układu krążenia, 
takimi jak np. udar mózgu czy zawał 
serca. Co to znaczy: „umiera przed-
wcześnie”? To znaczy, że gdyby po-
wietrze w naszym kraju nie było tak 
zanieczyszczone, ci ludzie mogliby 
nadal żyć. 

„Smog” to jednak nie tylko zgony. 
To także zaostrzenia astmy i prze-
wlekłej obturacyjnej choroby płuc. 
To większe ryzyko infekcji dróg od-
dechowych (np. zapalenia oskrzeli, 

Smog - Czy jest się czym przejmować?
W tym roku bardzo dużo mówi się o smogu. Czy to nie jest jakaś moda albo wręcz histeria? Czy naprawdę jakość powietrza w Polsce jest tak fatalna?

Według raportu Europejskiej 
Agencji Środowiska z 2016 roku 
zanieczyszczenia powietrza są 
przyczyną około 45 tys. zgonów 
w naszym kraju. Szacuje się, że  
w samym Krakowie z powodu klę-
ski smogu umiera przedwcześnie 
1400 osób rocznie, czyli 0.18% po-
pulacji. Odnosząc to do Skawiny  
(w której notowane są nierzad-
ko stężenia pyłu PM10 wyższe niż 
w Krakowie) można oszacować, 
że wskutek smogu umiera rocz-
nie 75 naszych sąsiadek i sąsiadów  
(na przewlekłe choroby układu od-
dechowego, nowotwory, choroby 

układu krążenia, układu nerwowe-
go, obumieranie płodu). Jeśli chce-
my zmniejszyć – najlepiej aż do zera  
– tę liczbę, musimy jak najprędzej 
wyeliminować toksyczną niską  
emisję.

Najskuteczniejszym sposobem 
jest wymiana palenisk na bezpyłowe, 
tj. sieć ciepłownicza, pompy ciepła, 
gaz ziemny lub, jeśli inne możliwości 
nie wchodzą w grę, zastąpienie „kop-
ciuchów” nowoczesnymi kotłami, 
spełniającymi wymagania Ekopro-
jektu.

W poniższej tabeli pokazujemy, 
ile zajmie wymiana wszystkich 6 ty-

sięcy przestarzałych palenisk w Gmi-
nie Skawina, jeśli przeznaczymy na 
to obecnie zaplanowane w budżecie 
1.5 mln złotych, a ile zajęłaby, gdyby 
podwoić tę kwotę zgodnie z postano-
wieniami Programu Walki ze Smo-
giem w Gminie Skawina. Zwracamy 
również uwagę na wielkie znaczenie 
dotacji zewnętrznych, o które gmi-
na wnioskuje do władz centralnych  
i Unii Europejskiej.

Pragniemy zaznaczyć, że w roku 
2018 po raz pierwszy w budżecie 
Gminy Skawina pojawią się środki 
własne na wymianę przestarzałych 
palenisk i wsparcie mieszkańców  

Stanowisko Skawińskiego Alarmu Smogowego w sprawie  
nakładów gminy na wymianę pieców
Stanowisko Skawińskiego Alarmu Smogowego ws. nakładów ze środków własnych gminy na walkę  
z zanieczyszczeniem powietrza, w tym na dotacje do wymiany przestarzałych kotłów na paliwa stałe.

Dodatek przygotowany i redagowany przez Skawiński Alarm Smogowy

SkawinskiAlarmSmogowy@gmail.com
www.facebook.com/SkawinskiAlarmSmogowy/

Fragmenty zaznaczone kursywą pochodzą z książki „Sezon grzewczy” pod redakcją Piotra Ma-
reckiego, która ukaże się w 2018 roku nakładem wydawnictwa „Korporacja Ha!art”. Więcej infor-
macji można znaleźć na stronie internetowej: www.ha.art.pl
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zapalenia płuc), zwłaszcza u dzieci  
i osób starszych. „Smog” odpowiada 
również za wzrost liczby chorób no-
wotworowych, tak częstych w Mało-
polsce!

Wpływ zanieczyszczeń powietrza 
jest szczególnie silny w czasie życia 
płodowego. Udowodniły to bada-
nia prowadzone w wielu miejscach 
na świecie, także w Krakowie. Kra-
kowskie badania pokazały, że dzieci 
matek bardziej narażonych na za-
nieczyszczenia w czasie ciąży rodzą 
się mniejsze, lżejsze, a w wieku 5 lat 
mają niższy iloraz inteligencji i sła-
biej rozwinięty układ oddechowy niż 
dzieci matek oddychających czyst-
szym powietrzem. Efekty te były  
w Krakowie równie silne jak w przy-
padku palenia przez matkę w czasie 
ciąży kilku papierosów dziennie! 
Podobnych efektów można się więc 
spodziewać także w Skawinie.

Trują inni, czy sami (się) trujemy?

Skąd w Skawinie biorą się zanie-
czyszczenia? Jak w większości pol-
skich miejscowości, przede wszyst-
kim z domowych pieców, kotłów 
CO i kominków, w których spalamy 
węgiel, drewno, a nierzadko nieste-
ty i śmieci. Nasze domy to główny 
„producent” tzw. pyłu zawieszonego, 
czyli – trochę upraszczając – rozcień-
czonego dymu, drobnych cząstek 
sadzy, które unoszą się w powie-

Smog - Czy jest się czym przejmować?
W tym roku bardzo dużo mówi się o smogu. Czy to nie jest jakaś moda albo wręcz histeria? Czy naprawdę jakość powietrza w Polsce jest tak fatalna?

Skawiński Alarm Smogowy (SAS) 
powstał w grudniu 2016 r. jako od-
dolny ruch społeczny. Trzech miesz-
kańców naszej gminy (z miasta  
i z Jaśkowic) uznało, że Skawina ma 
prawo oddychać powietrzem, które 
nie zabija.

Działania SAS zaczęły się w Nowy 
Rok wielką zbiórką podpisów pod 
apelem do władz. Okazało się, że 
problem dostrzegali też inni miesz-
kańcy, którzy dołączyli się do inicja-
tywy.

SAS zainicjował, a przez kolejne 
miesiące współtworzył wraz z przed-
stawicielami gminy kompleksowy 
Program Walki ze Smogiem. Stał 
się on później wzorcowym doku-
mentem, systematyzującym walkę 
ze smogiem nie tylko w naszej, ale 
też w podobnych społecznościach. 
Piszemy o smogu i zanieczyszcze-
niach powietrza, ale przede wszyst-
kim działamy na rzecz faktycznych 
zmian, głównie na poziomie lokal-
nym, ale też centralnym.

Zachęcamy mieszkanki i miesz-
kańców naszej gminy do przyłącze-
nia się do walki o prawo do zdrowego 
oddechu. Razem wygramy ze smo-
giem! Wszystkie prowadzone dzia-
łania mają charakter społeczny. Nie 
występujemy o granty, dotacje czy 
dofinansowania. W walkę ze smo-
giem wkładamy serca, prywatny czas 
i wyłącznie własne pieniądze, by po-
prawić katastrofalny stan powietrza 
w Gminie Skawina. Brak pieniędzy 
nie jest największym problemem  
– jest nim niska świadomość zagro-
żenia.

Aktualne informacje o podejmo-
wanych działaniach znajdą Państwo 
na naszym profilu facebookowym: 
fb.com/SkawinskiAlarmSmogowy/

Zachęcamy do kontaktu mailo-
wego: SkawinskiAlarmSmogowy@
gmail.com

Jest jeszcze ogromnie wiele do 
zrobienia, dlatego prosimy Państwa 
o przyłączenie się do naszych dzia-
łań. Ze smogiem możemy i musimy 
wygrać, RAZEM!

Skawiński
Alarm
Smogowy

Stanowisko Skawińskiego Alarmu Smogowego w sprawie  
nakładów gminy na wymianę pieców
Stanowisko Skawińskiego Alarmu Smogowego ws. nakładów ze środków własnych gminy na walkę  
z zanieczyszczeniem powietrza, w tym na dotacje do wymiany przestarzałych kotłów na paliwa stałe.

w tym bez wątpienia trudnym pro-
cesie. To pozytywna zmiana. Nie-
stety wysokość przeznaczonych 
środków i horyzont dwudziestu 
czterech lat oczekiwania na roz-
wiązanie problemu to jednak zde-
cydowanie za długo, abyśmy już 
na tym etapie mogli ogłosić sukces  
i cieszyć się, że zrobiliśmy wszystko,  
co w naszej mocy. Możemy zrobić 
znacznie więcej, my wszyscy, tyl-
ko musimy przedefiniować prio-
rytety. Ochrona naszego zdrowia  
i życia przed trującymi wyziewami 
własnych kominów musi stanowić 
jeden z najważniejszych celów.

trzu i które trafiają do naszych płuc,  
a nawet do układu krążenia. W skład 
takiej sadzy wchodzi wiele bardzo 
szkodliwych substancji, w tym ra-
kotwórczy benzo[a]piren, w którego 
„produkcji” jesteśmy europejskim 
liderem! Dlatego też wdychanie za-
nieczyszczonego powietrza znacznie 
zwiększa ryzyko zachorowania na 
raka płuca.  

Toksyczność dymu, który wyla-
tuje z naszych kominów, dodatkowo 
rośnie jeszcze, jeśli spalamy śmieci 
(np. jakiekolwiek tworzywa sztucz-
ne, lakierowane albo impregnowane 
drewno, płyty wiórowe, kolorowe 
czasopisma itd.). Lista szkodliwych 
substancji, jakie wtedy powstają, 
jest bardzo długa. Znajdziemy na 
niej między innymi silnie toksyczny 
cyjanowodór, owiane zasłużenie złą 
sławą dioksyny, czy rakotwórczy for-
maldehyd. Nie jest wielką przesadą 
porównanie palenia śmieci do ataku 
gazowego na sąsiadów. Choć palenie 
śmieci nie jest główną przyczyną 
smogu, jest to działanie tak szkodli-
we, że powinno być traktowane jak 
powodowanie bezpośredniego za-
grożenia dla zdrowia i życia!

Ważnym źródłem zanieczyszczeń 
są też samochody. Nie dość, że emi-
tują zanieczyszczenia z rur wydecho-
wych, to jeszcze podnoszą zalegający 
na jezdni pył – i to przez okrągły rok. 
W Skawinie  zanieczyszczenia po-
wietrza emitowane są także przez za-

kłady przemysłowe. Osoby mieszka-
jące w ich pobliżu dobrze wiedzą, jak 
uciążliwe może być takie sąsiedztwo. 

Warto jednak pamiętać, że samo-
chody i przemysł operują cały rok, 
tymczasem regularne przekroczo-
ne normy substancji niebezpiecz-
nych obserwujemy tylko w sezonie 
grzewczym. To jasno pokazuje, że 
niska emisja z domowych palenisk 
jest głównym źródłem smogu, od-
powiedzialnym za ok. 70% stężenia 
PM10. Szacuje się, że w Krakowie 
(w Skawinie jest podobnie) emisja z 
transportu i przemysłu to maksymal-
nie 30% stężenia PM10. Za pozostałe 
70% odpowiada niska emisja z do-
mowych palenisk. Warto nadmienić, 
że zgodnie z tymi samymi szacunka-
mi aż 90% rakotwórczego benzo[a]
pirenu emitujemy my sami, spalając 
paliwo złej jakości w przestarzałych 
piecach. 

Zdecydowanie jednak należy eli-
minować wszystkie źródła smogu.

Widać więc, że większość zanie-
czyszczeń produkujemy sami. Jeśli 
nawet smog napływa też do Skawiny 
z Krakowa czy innych miejscowości, 
to ma to dużo mniejsze znaczenie niż 
emisja na miejscu, w samej Skawi-
nie. To głównie od nas samych zale-
ży, jakim powietrzem będziemy od-
dychać. Co możemy zrobić? Przede 
wszystkim nie wolno palić śmieci ani 
złej jakości węgla (szczególnie odpa-
du węglowego: flot, muł) i mokrego 

drewna! Od 1 lipca 2017 grozi za to 
mandat karny lub grzywna od 500 do 
5.000 złotych. Należy jak najszybciej 
wymienić piec, kocioł CO czy ko-
minek na nowoczesne, spełniające 
normy ekoprojektu urządzenie. Już 
od 2023 roku tylko takie instalacje 
będą mogły być używane na terenie 
Małopolski w myśl przyjętej uchwa-
ły antysmogowej. Kiedy można, 
dobrze jest zrezygnować z podróży 
samochodem, wybrać inne środki 
transportu albo podróżować w kilka 
osób jednym pojazdem. Dlatego tak 
ważne jest zabieganie mieszkańców 
o dofinansowanie wymiany pieców  
i rozwój sieci ciepłowniczej oraz  
transportu publicznego w Gminie 
Skawina

Jeśli takie stawianie sprawy budzi 
czyjś opór, proszę, pomyślmy: Czy 
ktoś z nas dmuchałby dymem papie-
rosowym w twarz ciężarnej kobiecie, 
dziecku czy chorej lub starszej oso-
bie albo tolerował takie zachowanie 
u innych? Myślę, że nie. Ale dym  
z naszego pieca lub spaliny naszego 
auta muszą wdychać wszyscy, także 
dzieci, ciężarne matki i ludzie starsi, 
co często ma dla ich zdrowia i życia 
podobne, albo jeszcze gorsze skutki, 
niż dym tytoniowy. Jesteśmy współ-
odpowiedzialni za zdrowie i życie 
– nie tylko swoje, ale i innych. Ale 
możemy też zrobić dużo, by to życie  
i zdrowie chronić.

dr Jakub Jędrak, Polski Alarm Smogowy.

Planowane nakłady 
Gminy:  

1,5 mln zł rocznie

Minimalne środki 
wnioskowane przez 

SAS:  
2,7 mln zł rocznie

Liczba wymienionych kotłów rocznie 250 450

Liczba lat do wymiany wszystkich 
6 tys. kotłów w Gminie Skawina 24 lata 13 lat i 4 miesiące

Liczba lat do wymiany kotłów  
w Gminie Skawina przy założeniu, że 
uda się pozyskać fundusze zewnętrzne 
na ten cel, równe środkom własnym

12 lat 6 lat i 8 miesięcy
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Drodzy mieszkańcy!
W związku z trwającym sezonem grzewczym, czeka nas nieła-

twa walka o czyste powietrze w naszej Gminie. Trwa ona przez cały 
rok, ale wraz z nadejściem chłodniejszych dni staje się ona szcze-
gólnie trudna.

Problem trującego smogu to problem, który dotyka nas wszyst-
kich. Głównym powodem smogu są domowe kotłownie. Musimy 
zdać sobie sprawę z tego, że za taką sytuację odpowiadają niedo-
zwolone i złej jakości paliwa. Apeluję o to, abyście Państwo nie sto-
sowali w kotłowniach paliw, które powodują smog oraz powstawanie toksycznych substancji. 
Wszystko to co zostanie spalone w kotle, wydostaje się kominem jako tzw. niska emisja i to ona 
jest zagrożeniem dla naszego zdrowia i życia.

Proszę, aby stosowali Państwo tylko opał odpowiedniej jakości, spełniający wymagania 
“Uchwały antysmogowej”, która obowiązuje od 1 lipca 2017 r. i wprowadza zakaz spalania odpa-
dów węglowych, takich jak flot i muł.

Od początku sezonu grzewczego w naszej gminie prowadzone są systematyczne kontrole pa-
lenisk domowych wykonywane przez Straż Miejską oraz pracowników Urzędu Miasta i Gminy w 
Skawinie. Celem takiej kontroli jest przede wszystkim uwrażliwienie mieszkańców na zjawisko 
smogu oraz na jakość stosowanego paliwa. Zabronione jest spalanie śmieci, m.in.: tworzyw 
sztucznych, opakowań, odpadów z gumy oraz odzieży a także lakierowanego i mokrego drewna. 
Tego rodzaju praktyki mieszkańców będą bezwzględnie karane.

Jeśli wiecie lub macie Państwo podejrzenia, że ktoś spala niedozwolone paliwo, to apeluję 
aby zgłaszać takie sytuacje odpowiednim służbom. Proszę traktować takie zgłoszenie jako wyraz 
troski o własne zdrowie i o zdrowie swoich bliskich. Apeluję o współpracę ze Strażą Miejską w 
celu zidentyfikowania trucicieli, którzy spalają odpady i niedozwolone frakcje węgla, niszcząc 
własne i nasze zdrowie!

Pragnę podziękować tym z Państwa, którzy w jakikolwiek sposób przyczynili się do poprawy 
jakości powietrza w naszej Gminie. W pierwszej kolejności dziękuję tym, którzy zmodernizowali 
domowe kotłownie, dokonując wymiany starego kotła na nowy. Chciałbym także podziękować 
wszystkim za świadomą postawę społeczną, dzięki której walka z zanieczyszczonym powietrzem 
jest i będzie efektywniejsza.

Zapewniam, że dołożę wszelkich starań, by powietrze w naszej Gminie z roku na rok stawało 
się coraz lepsze. Nasze działania, poparte Państwa współpracą, przyniosą wymierny efekt.

Walka o czyste powietrze to wspólna sprawa wszystkich mieszkańców, dlatego mam nadzie-
ję, że dzięki Państwa pomocy razem osiągniemy ten cel!

Burmistrz Miasta i Gminy Skawina
PAWEŁ KOLASA


